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Wiadomości zagraniczne. H u m an n a  objąć był zmuszony. Pan  Giraud
 ........... - obstaje przy tem , aby zażądano wyjaśnień

K r ó l e s t w o  P o l s k i e ,  wzglądem zasady i stósowności zmniejszenia
Z W a r s z a w y ,  dnia 36. Stycznia. renty. Prezes rady ministeryalnej odpowiada

Podczas gdy z L on d y n u  i Rzymu donoszą na to ,  że wyjaśnień takowych wtedy dopiero 
o  ostrych m rozach, u  nas 2ima na Nowy rok udzieli, skoro formalny wniosek uczyniony 
nader g roźna , później nader śnieżysta, teraz będzie. Iz b a ,  dozwoliwszy przez niezmierną 
zupełnie zwolniała, Mrozy 15 d o  ao stopnio- większość interpellacyów, usuwa wyjaśnienia, 
we nie tr.wały tu ja.k tylko dni kilkanaście. N a-  jakich jej n i e  d a n o ,  porządkiem dziennym, 
stąpiły po nich śniegi tak wielkie, iż w n ie -  N a  czyjejże stronie słuszność? Na czyjej nie* 
których miejscach na prowincyi omal kommu- słuszność? Niesłusznie uczynił Pan H u m a n n ,  
nikacyi niezatamowały, T eraz  od dnia 23, b. że  tak ważne pytanie na stole po łoży ł ,  n ie  
m , panuje u nas zupełna odwilż i mamy na- przełożywszy go pierw radzie. Minister rady 
dzieję, ze  po zupełnem  zn kn ien iuśn iegu , do- i wszyscy Ministrowie w tem zbłądzili, iż po­
wóz do stolicy będzie i łatwy i liczny. zwolili Panu  H um annow i przyobiecać Izbie

£  r a n c y a.  ̂ danie tlómaczenia. Słusznie uczynił Pan  Hu-
Z  P a r y ż a ,  dnia rę .  Stycznia. m a n n ,  że się do dymissyi podał. Słusznie

szystkie dzienniki są dziś napełnione uczynił Xiążę Broglie, gdy ją przyjął; ponie- 
U agami nad węzorajszem posiedzeniem Izby  waż względem ważnych pytań w  gabinecie j e -  
•Ueputowanych, nad wystąpieniem Pana H u -  dnomyślność panować powinna. P a n u  A r -  
m anna  z Mmisteryum i wstąpieniem do tegoż goutówi n ie  możemy przyznać, że słusznie 
Pana  A rgouta , T e m p s  tak wypadki te opi- lub niesłusznie sobie postąpił; jestto albowiem 

fSUje: _ Pan H urnann wstępuje na mównicę zupe łn ie  osobistą rzeczą przyjąć posadę mini* 
j,ośw iadcza , z e  się usunął i że nic go pocie- steryalną lub ją odrzucić. O d czasu rewolucyi 
ezyć nie rnoźe po rozbracie uczynionym z  kol- lipcowej był już P an  A rgou t Ministrem ma-
egami. Xiąźę Broglie oświadcza, że  go nic rynarki, handlu i spraw wewnętrznych; obe- 

pocieszyć nie może po rozbracie uczynionym cnie jest Ministrem skarbu; dowodzi to podzi- 
ta im Kollegą. I  an A rgout oświadcza, że wienia godnej zdolności piastowania wszyst- 

g o  nic pocieszyć m e  m oże, gdy rządy Pana  kich urzędów ministeryalnycb. Ostatnie roia?



nowanie  powinn o  wszystkie bojaźl iwe u m y s ł y  
usp oko ić ,  które się niekiedy lękają ,  aby Fran-  
cyi na po ję tnych  osobach n e zbywało .  Z a ­
pat rując się na to ,  jak j edna i ta sarna osoba 
do tylu i tak ważnych rzeczy jest usposobiona ,  
krój zupe łn ie  spokojny być p o w in ie n ;  F ran-  
cyi  nigdy  na zdatnych głowach zbywać nie 
b ę d z i e ! 11 —  K u r y e r  F r a n c u z k i  powiada :  
Mówiono  już wczoraj  w Izb ie  o dwóch  wnio ­
skach,  dotyczących się zmniej szenia r enty ,  j a ­
kie n iezwłocznie p rzez  Pana Gouina i Pana 
Laffilta na biórze I z b y  z łożone  być miały.  
Z ob ac zy m y,  czy większość,  której zdanie 
przed t r zema dn iami  nie  byto wątp- iwe,  p o ­
waży się przeszkodzić obradom.  Skoro te roz 
poczęte  b ę d ą ,  ciekawi jesteśmy d o w o d ó w , j a ­
kie cały gabinet  przeciw tej propozycyi  w o d ­
wodzie m a ,  a które przez znaczną większość 
opłacających podatki i t rudniących się r z e m io ­
s łami  pop ie rane będą.  Do tąd słyszęl śmy 'fyl- 
Ło zawsze za rzu ty ,  że chc^ Paryską ,  g wa r c f y ą  
na ro do w ą  ochraniać;  lecz nie pot rzeba d łu ­
giej rozwagi aby się p rzekonać ,  źe to tylko 
p o z ó r  nie zaś ważna przyczyna,  Gwardya n a ­
rodowa ,  składająca się po większej części z r ze ­
mieś ln ików,  nie  ma wyłącznego  interesśu 
W wysokim procencie r en ty ,  i chociażby też 
na  środku nieodbicie po trzebnym do pomyśl ­
ności  ogó łu  nieco chwilowo ucierpieć miała,  
posiada ona  aż nadto zd rowego  r o zu m u i za 
nadto  p a t ryo ty zm u,  aby się t emuż  opierać 
miała .  L e c z  w tym pr zypa dku ,  jak zawsze,  
n (a6ljwają S wardy4 na ro do w ą ,  dla ukrycia m a ­
łej l iczby uprzywi le jowanych o s ób ,  które oka ­
zawszy powierzchownie  wielką gorliwość wspra- 
wie m in i s t e rya lne j , nie  chcą jej  przecież  da r ­
mo  służyć.

Missyonarze  znajdujący się na  wyspach Sand­
wich d o no sz ą ,  źe liczba dzieł  rozmaitych,  wy- 
szłych z d r uka rń  w języku:  k rajowym roku 
I 834-> wynosi  889,000. Zawie ra ją  one błizko 
37 rńi l ionów s t ronnic .  W  drukarniach p r ac u­
j ą powiększej  części krajowcy,  którzy bardzo 
lubią sztukę drukarską.  W y s p y  znajdują się 
W nader  kwitnącym stanie.  Cz łonkowie missyi 
ma ją  pod swoim k ie runk iem bezpośrednio 
ą 847 o sób ,  to jest :  744 m ę żc zy zn ,  499 kobiet  
i 610 dzieci, .

T e r a z  kiedy się dow ia d u je m y ,  że  D o n n a  
Mary a  zaślubiła już Xięcia F e r d y n a n d a  Sach­
s e n - C o b u r g ,  nas tępujące bliższe szczegóły o 
tym  d o m u  zasługu ją  na  umieszczenie .  O d  
dn ia  g. G ru dn ia  1806, panuje w Xięz twie Sach­
se n-  Saalfeld K o b u r g  Xiążę E rn e s t ,  u r o dz o n y  
dn i a  2. Stycznia 1784 r. W  skutek ugody  suk- 
cessyjnej  z dn ia  12. L i s topada 1826 r, został 
JŁięciem Sachsen  • Koburg  • Gotha,  Z pierwsze­

go  ma łżeńs twa ,  po Xiężniczce S a c h s e n - G o 2  
t h a - A l t e n b u r g  ma 2 synów,  Erne s ta  i A l b e r ­
ta,  l iczących lat 18 i 17. Z  drugićj  żo n y ,  do-  
tąd żyjącej Xiężniczki  Wi r t embersk ie ) , n ie  ma  
po toms twa,  Xiąźę  ten panujący ma 2 braci  i 
2 siostry:  1 )  Ju l i anna  ( A n n a  F e o d o r o w n a )
ur od zo n a  17S*, zaślubiona była roku 1796. 
z zmar łym Wie lk im Xięc iem Cesarzewiczem 
Kons tan tym Pawłowiczem.  P o  rozwodz ie,  
który nastąpi ł  r. 1320. mieszka teraz w Ef lenau 
bhzko  B e r n ,  w Szwajcaryi .  2 )  F e r d y n a n d ,  
u r o d z o n y  r. 1785,  jest Cesa r sko-aus t ryack im 
Feldmarsza łk iem i mieszka w W i e d n iu .  Xią-  
i ę  ten zaślubi ł  był  r. l g tó .  Maryą A n t o n i n ę ,  
Xiężniczkę Kohary ( W ę g i e r k ę ) ,  która umarła ,  
Z  tego małżeństwa urodzil i  s ię :  F e r dy n an d ,
u r odz ony  1816,  dzisiejszy ma łżonek '  D o n n y  
M a ry i ;  A u g u s t ,  u r odz on y  r. 18*8;  Wikto-  
rya u r od zon a  r. 1822; i L e o p o l d , u rodzon y  
r .  1824; 3 )  Marya Lud wik a  W ik to r y a ,  w do ­
wa po Xięc iu Ed w ar d z i e  K e n t ,  ( 4 tyrn s y n u  
Króla Angiel skiego  Je rzego  I I I ,  a bracie dzi ­
siaj panującego Wi lhe lm a  I V ) ,  Xiąź ę  ten u -  
ma r l  r. 1820- i zostawił  po sobie jedną tylko 
córkę Alexąndrynę  W i k t o r yą ,  liczącą teraz lat 
17,  która jest dzisiaj do m n ie m a n ą  nas tępczy­
n ią  t r o n u  angielskiego.  4 )  L e o p o l d ,  u rodzo-  
ny  r. 1790,  jest wdowcem od r. 1817. P° Ka­
rolinie Au g u śc ie  Xiężr t iczce W a l i i ,  córce J e ­
rzego  IV", Króla W .  Brytani i ,  T a k  więc d o m  
S a c b s e n - K o b u r g  jest lub  był  połączony  zwią ­
zkami  krwi z  Ro s sy ą ,  A n g l i ą ,  i W i te m b e r -  
giem.

Pan  Ossony il l e zaślubi  s ię  w k ro tce  z cór­
ką X i ę c a  Broglie.  M ów ią  także o  n iezwło-  
cznern-  zaślubien iu  Xięcia Crussel  z p an n ą  
T a l l o u e t ,  wnuczką Hrab iego  P.oy, posiadającą 
blizko 20 mi l ionów f ranków majątku.

Rad a  rękodzieł  oświadczyła onegda j  zdanie 
swoje wzgjędem kolei żelaznych,  iż gdy kuźnie  
krajowe mogą dostarczać po t rzebnego  żelaza,  
nie wypada więc dozwalać wprowadzan ia  
żelaza za gr an icznego .  Rada  handlowa była 
przec iwnego  zdania.  R a d a  rolnicza nie  oświad­
czyła się jesZcże w tej mierze,

Z  d k i i a  20.  S t y c z n i a ,
Czy ta my w N a t i o n a l  u :  I n te r e s  zm nie j ­

szen ia  . renty jest od lat pięciu p ierwszym,  
wzg lę dem k tórego Izba De pu to w a ny ch  własną 
wolą swoję obwieści ł a,  i to jeszcze wolą zu ­
pełn ie  ró żn ą  od  woli Mini s t rów.  Wszys tkie  
in n e  pytania  w aż n e ;  podane  pod  rozwagę  I z ­
b i e ,  były większości  mnie j  więcej  z z e w n ę ­
t r znego  natchnienia p rzep i sane ,  i I z b a  często­
kroć mimowolnie  była n a r zę d z i em  zewnęt rz­
n e g o  wpływu.  Zmni e j sz en i e  r en ty  jest pierw* 
sz ym  in te r esem,  j akiego I z b a  istotnie pra-
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g n i e , p i e r w s z y m ,  k tó ry  z g r o m a d z e n i e  to  z ł o ­
ż o n e  z  pos i edzic i el i  d o b r  n i e r u c h o m y c h  m o ­
c n o  ob ch o dz i .  T e g o  s i ę  P a n  Brog l i e  n i e  s p o ­
d z i e w a ł  pozwa la j ąc  s o b i e  wys t awić  o w e m u  
z g r o m a d z e n i u  wo lą  k o r o n y  j ako  r z ec z  wyższą 
n a d  wszelk i e r o z p r a w y .  W o l a  k o r ou y  zna j ­
d o w a ła  z aw sze  u l e g ł ą  w ię k s z o ś ć ,  sko ro  s i ę  
z  i n t e r e s s e m ,  p r z e s ąd am i  l u b  ob aw ą  tej  w ięk­
szośc i  zga dz a ł a ;  a le  choc i a żb y  tą r azą  M i n i ­
s t e r  jak na jg ło śn i e j  w y r z e k ł :  T a k  ch ce  Kr o i !  
p r z ys ion k i  pa ł acu JBourbon zag rzmia łyby  m o ż e  
b a r d z o  ł a t wo  e n e r g i c z n y m  o d g ł o s e m :  T a k  
c h c e  I z b a !  M o ż e m y  być  n a  to  p r z y go to wa n i ,  
i e ,  j eże l i  z p o w o d u  p y t a n i a  z m n i e j s ze n i a  r e n t y  
p o w s t an i e  sp ó r  m i ę d z y  wolą  większości ,  a  wo lą  
k o r o n y ,  o w e  tw ie r d z e n i a  o  p a r l am e n t a r n e j  p r ze ­
w a d z e  n a  jaw wys t ąp i ą ,  z  k tó rych  ad re s  owych  
221.  w y p ł y n ą ł ;  bo  za  każdą  r a z ą ,  j eże l i  kto 
p r a w o  jakie  pop i er ać  z e c h c e ,  w y n a jd u j ą  a lbo  
wz na wi a j ą  t e o r y ą ,  d la  popa rc i a  tegoż .  I z b a ,  
n i e  my ś l ąc  b y n a j m n i e j  o  z a j ę c iu  s t anowi ska  
r e w o l u c y j n e g o ,  d o p r o w a d z o n ą  bę d z i e  do  u c z y ­
n i e n i a  sob i e  z a p y t a n i a , k o m u  w F r a n c y i  p r z y ­
s toi  mieć  n i e z m i e n n y  sy s t ema t  i n i e z m i e n n ą  
w o l ą ;  s ł o w e m ,  kto r ządz i  i kto p a n u j e .  G d y  
I z b a  221. wszystkie  te py t an i a  wzni ec i ł a ,  k tó r e  
w pr os t  do  r z ą d u  z w ie r zch n i c tw a  l u d u  p r o w a ­
d z i ł y ,  m a ł o  s i ę  t r o szczył a  o  sku t k i ,  jaki eby 
logika  r e w o lu c y j n a  z  r o s z cz eń  t ak ow yc h  w y­
p r o w a d z i ć  m o g ł a ;  p o t r z e b o w a ł a  logiki  t ako ­
w e j  n a  chwi l ę  i u ż y ł a  jej .  T o  s a m o  uczyn i  
m o ż e  teraźnie j sza  I z b a ,  i j eże l i  6ię n a  to o d ­
w a ż y ,  m o c n ą  b ę d z i e ;  p r z e w a ż n a  b o w ie m  
większ oś ć  n a r o d u  up a t ru j e  w z m n i e j s z e n iu  
r e n t y  j e d e n  z  ow y c h  ś r o d k ó w ,  k tó r e  w p r z y ­
szłości  j es zcze  więcej  ob i ecu j ą ,  an iże l i  o b e c n i e  
korzyśc i  p rzyni e ść  mogą .

W c z o r a j  j e s zcze  P a n  H u m a n n  n i e  w y n ió s ł  
s i ę  z m ie szkan i a  Min is t ra  sk a r b u ,  P a n  A r g o u t  
z aś  j uż  s i ę  by ł  do  n i e g o  w pro wa dz i ł .  O k o l i ­
c z n o ś ć  ta stała s ię p o w o d e m  d o  d z i w ne j  s ceny .  
P a n  H u m a n n  rozes ł a ł  p r z e d  kilku d n i a m i  
z n a c z n ą  l i c zbę  b i l e tów  z z a p ro s z e n i e m  na  
o b i a d ,  a  P a n  A r g o u t  n i e  chc ia ł  ich cofbąć .  
D w a j  więc  g o s p o d a r z e  p r z y j m o w a l i  gości  a 
z  tego powsta ły  komiczne  uwag i .  W i e c z o r e m  
b y ły  sale Mm is t r a  ska rbu  n a d z w y c za jn i e  n a ­
p e ł n i o n e  i n i e  m o ż n a  by ło  d o c i e c ,  czy ten 
n a t ł o k  był  dla u w o l n i o n e g o ,  czy  też dla n ow o  
o b r a n e g o  M i n i s t r a ,  i czy na l e ż a ło  w inszować ,  
Czyli tez ubo lewać .  W i e l e  o s ó b ,  jak pow ia ­
d a j ą ,  potraf i ło  b a rd zo  z r ę czn i e  po ł ąc z yć  ob ie -  
dw ie  te rzeczy.

DonoBzą K o n s t y t u c y o n i ś c i e  z  T o u l o n  u 
p od  dn- 15. b. n r . :  P r a cam i  w tu t e j s zym a r s e ­
n a l e  mor sk i m  za jmu ją  s ię z  da l eko  w iększą  
c z y n n o ś c i ą  niż dawnie j ,  i  wszystko r o k u j e ,  że

r z ą d  za m ie r za  ro z w in ą ć  z n a c z n e  s i ły na m o r z u  
S r o d z t e m n e m .  W c z o r a j  1 one g da j  ć w ic z on o  
s i ę  n a  po k ł adz i e  kilka o k rę t ó w  w p rzys t an i  
t ut ej sze j  w s t rz e l an iu .  W s z y s c y  sp o d z i ew a j ą
s i ę  w a ż n e g o  wy p ad k u .  P e w n ą  jest r z e c z ą ,  ź e  
i f l o t ę  a n g i e l s k ą , zo st ającą  p o d  rozk aza mi  A d i  
m i r a ł a  R o w l e j a  o  kilka o k rę t ó w  i f r egat  p o ­
w i ę k s z o n o ,  W i a d o m o ś ć  la na de sz ł a  t u  przez 
K or fu .

Z  d n i ą ’2 i .  S t y  c z n i a .
I z b a  P a r ó w  wyrok  zapad ły  w sp r a wie  o bża -  

ł o w an y ch .  k w ie tn io wy c h  ka t eg o ry i  Paryskie j  
j u t ro  og ło s i .  P o d cz as  procesBU F i e s ch i e g o  
Sąd  I z b y  P a r ó w  c od z i e ń  p os i ed zen i a  od b y w a ć  
b ę d z i e ,  aby  najdalej  aż  d o  d.  10. L u t e g o  sp r a ­
w ę  tę  za ła twić ,  (G a z e t a  R z ą d o w a  P r u s k a  
N r .  28 , um ie śc i ł a  w n a d z w y c z a j n y m  d o d a tk u  
w yc i ąg  z sp r a w o z d a n i a  H r .  P o r t a l i s ,  c z ł o n k a  
K or nm is sy i  ma j ące j  sob i e  p o l e c o n ą  instr-ukcyą 
s p r aw y  F i e s c h i e g o . )  *

P i s z ą  z  B a j o n n y  z dn .  16. :  „ O d  dn i a  wczo ­
r a j s zego  o  n i cze rn  w ięce j  tu  n i e  m ó w i ą ,  jak o 
n a d e s z ł e j  d o  s z t ab u  g ł ó w n e g o  w iadomośc i ,  
w e d l e  której  cała k o m p a n i a  k o rp u s u  pos i łko ­
w eg o  ang i e l sk i ego  dni a  13. m.  b.  w oko l i c ach  
Wi k t o r y t  n a  s t r o n ę  D o n  Ca r lo sa  pr ze sz ł a .  
P r zy by c i a  l e g i o n u  A l g i e r s k i e g o ,  l i czącego  
ok o ło  3000 l u dz i ,  S a n g u e s a  czeka  w W i l t o r y i ,  
gd z i e  te r az  g ł ó w n a  kwa te ra  D o n  Car losa .

W  g ie łdz ie  m i a n o  dzisiaj  w iado moś c i  z  M a ­
d ry t u  z d .  13 . ,  w ed l e  k tó ry ch  w o t u m  za u fa n i a  
w I z b i e  P r o c e r ó w  i p r a w o  w y b o r ó w  w I z b i e  
P r o k u r a t o r ó w  p rzy j ę t e  Z 06 t a l y .

Z  d n i a  22 .  S t y c z n i a .
W  J o u r n a l  d e s  P y r e n e e s  O  r i e n t a l e s  

z  dn i a  16. w yc zy tu j e m y  nas t ę pu j ąc e  n o w i n y  
z  K a t a l on i i :  „ H e r s z t o w i e  k rw a we g o  pow s t an i a
w Ba rc e l on i e  z e m k n ę l i .  P o  powroc i e  M in y  
p r zy a r e s z t ow an o  by ł ego  G u b e r n a t o r a  V i c h u ,  
P u ł k o w n i k a  M o r i t e r s ,  j ako  wspó ln ika  G i ro -  
nel l i .  U j ę t o  też  G e n e r a ł a  P a s t o r a ,  p o n i e w a ż  
n i e  z a p o b i e g ł  z d o b y c i u  tw ie rd zy  i z a m o r d o ­
wa n iu  Ka ro hs t ows k i c h  j eńców,  Ale  czyż m ó g ł  
o n  t ego  dokazać ,  kiedy wojsko s t rażą t am s t o ­
j ą ce  z b u n to w n ik a m i  się ł ą c z y ł o ?  Sceny  m o r ­
d ó w  Barce lońsk ich  zna laz ły  n a ś l ad o w có w  w T a -  
r ag o n i e .  I  tu kus i ło  się p osp ó l s tw o  o z a m o r ­
d o w a n ie  75 j e ń c ó w ,  lecz G u b e r n a t o r  up r a s za ł  
z awc zas u  Ka p i t a nó w  s tojących tam ko rwet  a n ­
gie l ski ej  i f r ancuzki e j  „ E g l e "  i „ T m e “ , aby 
i ch  na  po k ł ad y  swoje  p rzy j ąć  r ac zy l i ,  co ci 
t e ż  na ty c h m ia s t  uczyn i l i .  P o n i e w a ż  więc w i ­
ch rz y c i e lo m takim s p o s o b e m  zd oby cz  wydarto,  
u łoży l i  w ięc  l istę p ro sk rypcy jną  25O osób ,  
z m n i e j s z o n ą  p rzec i eż  p rzez  gwar dyą  n a r o d o w ą  
n a  100 ,  z p o m i ę d z y  k tórych 35 j uż  n a  w y g n a ­
n i e  do  I v i ę a  wy w iez io no . “



W  Barcelonie aż do  d. I5.n1. b , spokojność 
publiczna  nowej nie dozn a ła  przerw y. T w ie r ­
d z ę  H o r t  K rys tynow ie m im o  słoty i n ie p o g o d y  
Cięgle oblegają.

A n  g  l i  a .
Z  L o n d y n u ,  dn ia  16. Stycznia, 

Pu łkow n ik  G atindo  z  A m e r y k i  centralnej 
m ia ł  n iedaw no  naradę  z L o rd e tń  P a lm ers ton  
w wydziale spraw zagran icznych .

L o r d  W il ia m  P ag e t ,  K apitan  marynarki 
angielskie j,  po p ły n ą ł  do  S an tander ,  ce lem  ob. 
jęcia s łużby w g łó w n y m  sztabie korpusu  po- 
s iłkowego angielskiego. K apitan A r b u tb n o t ,  
który w s to p n iu  podpułkow nika zna jdu je  się  
w  tymże ko rp u s ie ,  jest takie K apitanem  mary* 
nark i  angielskiej.

L is t  z  C la rence  na wyspie F e rn a n d o  P o , 
p isany  d. 99. S ierpn ia ,  w yraża :  MO n ia  27. zawi­
n ą ł  tu  b ryg  „ C h a r y b d is “ , k tórego D o w ó d zca  
d o n ió s ł ,  i i  p łynąc  z P rzylądka D o b re j  Nadziei,  
sp o tk a ł  więcej n iż 59 o k rę tó w ,  uży tych  do 
h a n d lu  n iewolnikam i, i p rze znaczonych  do ro?- 
maicych iniejsp nadb rzeżnych .*5 I n n y  list 
z  tejże wyspy pod d, iq . L is topada  donosi:  »D , 
4, W rz e śn ia  przybył tu bryg „B uzzard ,  j wy- 
sadził n a  ląd judzi z okrętu  hiszpańskiego, t ru ­
dniącego się h an d lem  n iew oln ikam i,  zab ran e ­
go wraz z 470 m u rz y n a m i,  którzy się na po ­
kładzie jego znajdowali.  D n .  19. Października 
p rzyby ł okrę t  B ritom art z  s z o n e r e m ,  na k tó ­
ry m  było 959 m ujrzynów, ą który zabrał p o  
trzydniowóm  ściganiu.*1

N a  brzegu  Kalabar w y b u c h n ę ła  m iędzy  
krajowcam i w o jn a ,  która stojące tam okręty 
kupieckie angielskie zniewoliła do  odda len ia  
się. Stosownie do rozkazu admiralicyi a n ­
gie lsk ie j ,  aby  się  n ie  wdawano do  m iejsco­
wych  zę ta rg ó w ,  rzeczone okręty nie m ogły  
n ic  uczynić  fila dap ia  opieki A n g l ik o m , kip- 
rzy  się tam znajdują .

Gazeta wychodząca w Kalkucie z d n ia  4. 
W rz e ś n ia  d o n o s i :  „ D o s t  M u h a m e d  C han  
w L u d ia n ah  prosił Kapitana W a d e  o pom oc, 
i zaproponował m u  zaw arcie  p rzym ierza  za­
czepnego i o d p o rn eg o .  Były w ładca kraju 
K abul zamyśla o odzyskaniu  rządu.* '

W e d łu g  teraźniejszej ustawy rzeczy pospo r 
litej A e q u a lo r ,  kraj ten składał się z pro- 
w incy j :  Q u i to ,  C h ib o rą zo ,  Im b u b era ,  G u ay a ­
q u i l ,  M o n a b i ,  C u e n ca ,  L o ja  del A rch ip e lag o  
z  wysp galapagskich.

J J .  Królewiczoskie M M . X ięźna  K en t i Xię- 
żniczka W ik to rya  przybyły  wczoraj z R am sg a­
te do  pałacu Kensington.

D o k to r  Blake, Biskup katolicki w N ew ry ,  
daje  co d z ie n n ie  śn iadanie  s tu  ubogim  dzie­
ciom.

Z  D o v e r  w ysłano  łemi dn iam i 1,500 beczek  
p ro ch u .

W  L iw erp o lu  ze  48 Radców G m in y  jest 
44  ^ f o r m is tó w ,  a  tylko to rysów , a a  wątpli-  
wych zasad. W  L e ices ter  nie tirafez i a d n e e o  
torysa w radzie iniejskrefj. P ódóbn ież  b rzm ią  
d on ies ien ia  z B rysto lu ,  P ó r ts tó ó u th ,  Nor­
wich i t. p .  ’

B i r m i n g h a m  J o u r n a l  d o n o s i ,  źe  te raz  
w A n g li i  ze s ta łego  lą d u ,  ze S tanów  Z je d n o ­
c zonych  i z innych  części świata za m ów iono  
raz em  szyn  do kolei że laznych  2 do 30,000 be- 
c z e k ,  ficząc bećzke  po  ap centnarów*

K rólow a Je jm ość  kazała dać m edal P a n u  
M o n tg o m e r y ,  ce lem  okazania, ile ceni poeraa  
jego  pod napisem  M essyasz ,  k tórego teraz w y­
chodzi piąta edycya,

Z  ośw iadczeń uczyn ionych  wydziałowi I z b y  
niższej pokazuje s ię ,  iż jeżeli m achiny  statków 
parow ych  mają wieiką s i łę ,  m o g ą  w praw dzie  
p łynąć przeciw  wiatrowi i ba łw anom  m orskim; 
lecz  jeźliby wiatr  był bardzo  mocny i m o rze  
by ło  bardzo w z b u rz o n e ,  w tym razie  siła ma- 
ch iny  pędzi statek na bałwany i zatapia go.

P an o w a ły  tu  tak wielkie m rozy , iż n iedaw no  
zrana  zna lez iono  dw óch policyantów z m a­
rz ły c h ,  o raz  je dnego  m a j tk a , 'który n a  o k rę ­
cie p rzybywającym  z Quebelc p łyną ł  w g ó rę  
T am izy .

List prywatny z N o w e g o -Y o rk u  pod d n .  24- 
G r u d n ia ,  um ieszczony  w gazecie S u n ,  wy­
r a ż a ;  uStan rzeczy jest tu  lepszy, n iż  się spo ­
dziewano, Nastąpiły ty lko  2 lub  3 małe ban­
kructwa. W szystkie towarzystwa assekuracyj-  
n e  wypłacają n iezw ło czn ie ,  i n ie  b rakuje p ie ­
n iędzy . W ła d z e  krajowe i miejskie użyły  
Środków dla pożyczen ia  znacznych  sum m  rze­
czo n y m  towarzystwom. M unicypalność w N o ­
wym Y orku  przyrzekła itry zaliczyć 6 m ilio ­
nów do lja rpw , a bank Z jednoczonych  Stanów 
2 miliony dollarów. VV czasie osta tn iego po ­
żaru zdarzył się w ypadek ,  który do w o d z i ,  ile 
los sprzyja bankjerowj Rothschild . Należący 
do niego ęklad tow arów , w którym było ży­
wego srebra zą 60,000 fun tów  sz ter l ingów , o- 
calal bez  najm nie jszego  uszkodzenia ,  chociaż 
p o d o b n ę  składy, około n ieg o  będ ą ce ,  stały się 
pastwą płomieni.**

L o rd  B rougham  ma się już znaczn ie  lepiej.
X ią ź ę  G an ino  ( L u c y a n  B o n a p a r te )  wrócił 

do  L o n d y n u  po 4 miesięcznej pocjióży n a u k o ­
wej po  A ng li i  i Szkocyi.

H i s z p a n i a .
J o u r n a l d e l a  H a y e  zam yka dalszy ciąg 

pisma z O naty  (pa trz  N r ,  23. Gazety P o zn ań ­
skiej sir. 122) w którem w yraża ją ;  O soby o ta ­
czające D o n  Garlosa tw ie rd z ą , że wkrótcg



wyda manifest, w którym 2asady swoje wy* 
łuszczy i ogólną przyrzecze amnestyą. Sza* 
nując zdanie tych osób i przekonany o do* 
brych ich chęciach, wyznać jednak m uszę , źe 
ani charakteru H iszpanów , ani natury tej 
wojny ani ducha ożywiającego stronnictwa 
nie znają. Ogłoszenie  manifestu w tym cza­
sie byłoby zdaniem mojóm niepolitycznym 
Środkiem, Ci bowiem Hiszpanie, którzy po­
tajemnie D on  Carlosowi sprzyjają i to nie­
odzowne mają przeświadczenie, i i  istotnie, do 
uszczęśliwienia kraju zmierza, przekonani są 
o raz ,  że Infant rnimo wszystkie przyrzeczenia 
z pod wpływu duchowieństwa nie będzie mógł 
8ię wyłamać, źe więc jakkolwiek przyrzeka, 
iź duchowieństwo ograniczy na zakres mu 
właściwy , jednak tego dotrzymać nie zdoła, 
Żaś jawni stronnicy D on Carlosa upatrywali by 
w takim manifeście dążność pochlebiania Kry­
stynom i pozyskania ich względów a to bar­
dzo  by ich oburzyło. W każdym więc razie 
proklamacya takowa celu swego by chybiła,"

N  i e m  c y.
Z  F r a n k f o r t u  n, M -, dnia 16. Stycznia.
N a dzisiejszem nadzwyczajnem posiedzeniu 

naszego zgromadzenia prawodawczego, toż 
zgromadzenie po kilkodniowych tajemnych 0- 
bradach, zatwierdziło układ handlowy i celny, 
zawarty dnia 2, b. m. w Berjinie a krajami 
tworzącemi związek celny niemiecki. W edług  
doniesień z L o n d y n u ,  posłannictwo Senatora 
H arn ie r ,  tyczące się rozwiązania traktatu han­
dlowego z A nglią ,  istniejącego ód roku 1832, 
wzięło zupełny skutek.

W olne miasto Kraków.
Z  K r a k o w a ,  dnia 23. Stycznia.

( Z  Gazety R zą d .)  — Gazety zagraniczne 
(a między temi też Poznańska) umieściły wieść 
zupełnie bez zasadną, źe w dniu uroczystości 
pewnej w mieście naszem zaszły rozruchy, 
które wkroczenia siły zbrojnej wymagały. 
Końcem sprostowania tych błędów, do któ­
rych złośliwe zapewne korrespondentów chęci 
powodem się stały, umieszczamy tu dokładne 

•z aktów urzędowych wyjęte opisanie tych wy­
padków wystawionych w tak fałszywem świe­
tle i tuszymy sobie z pewnością, źe gazety 
owe przekonawszy się o istocie fakturo, fałszy­
we swe podania , które nas hańbą piętnują, 
cofnąć zechcą. D nia  18. Grudnia r. z. 
w dniu imtenin N, Cesarza Wszech Bnssyi, 
Króla Polskiego i najdostojniejszego opiekuna 
kraju naszego, odbyło się w kościele.katedral­
nym w obec władz wszystkich i licznię zgro­
madzonego Judu solenne nabożeństwo, na 
którem Kanonik katedralny VValczyński, Sena* 
to wolnego miasta Krakowa pontyfikalnie cer

lebrował, a Biskup Suffragan Zglenicki, admi­
nistrator dyecezyi Krakowskiej Te D eum  zaim 
tonował, Nie było w tym dniu żadnego zbie- 
gowiska, żadnego hałasu, żadnego strzelania; 
dość spokojność nieprzerwana była cechą dnia 
tego; wymysłem więc złośliwym, żeby obelgi 
na rząd Rossyjski miotać miano, L u d  K ra ­
kowski uczuciem słuszności pow odow any i 
przejęty wdzięcznością ku N. Cesarzowi za 
zlane przezeń na miasto nasze dobrodziejstwa, 
nigdy by zdroźności takich nie ścierpiał, umiał 
by natychmiast każdemu kuszeniu o uwłacza­
nie godności opiekujących się nami monarchów 
zapobiódz; rękojmią tęgo uszanowanie naBze 
szczere i z gruntu serca pochodzące dla d o ­
stojnych Protektorów, nasze posłuszeństwo 
i uleganie prawom krajowym. Gdy więc p o ­
licy i doniesiono , źe w pewnym domu na ulicy 
$ . Floryąna okna powybijano, wysłano tam 
natychmiast sierżantów, którzy wszelako n iko ­
go tam więcej nie zdybali. Z śledztwa w tój 
mierze wyprowadzonego pokazało się, źe  
człowiek jeden , nawet ani rodem z Krakowa, 
W towarzystwie kilku uliczników, po oddalę* 
n iu  sierżanta policyi, kawałami lodu w oświe­
cone rzucał okna i kilka szyb potłukł. Przyare- 
sztowano go i odniesie zasłużoną karę. Postę­
powanie to, jakkolwiek nieprzyzwoite, nie stało 
się jednak powodem do żadnych zaburzeń a 
publiczność pasza przyjęła rzecz całą jako 
koncept niedorzeczny raptuśnikaalbo pijanego.

G  ą l i p y o.
Z e  L w o w a ,  dnia 19. Stycznia.

Ogłoszono tu ustawę kanią na przestępstwa 
dochodowe. Patent ogłaszający ją zaczyna się 
jak następuje: My Ferdynand Pierwszy, z Bo­
żej łaski Cesarz Ąustryacki, Król. Je rozolim ­
ski, W ęgierski,  Czeski, Lombardyi j W e n e -  
p y ii  Dajmacyj, Kroscyi, Szlawońii, Galicyi, 
Lodomeryi j l l liry i; Ąrcy Xjąźe Ąustryacki, 
Xiąźę Lotaryński, Salcburski, S tyryi, Karyn- 
ty i ,  Karnioli, wyższego i niższego Szląska, 
iVielki Xiąźę Siedmiogrodzki, Margrabia M o­
rawski, Uxiąźęcony Hrabia Habsburski i T y ­
rolski i t. d. Ożywieni -najszczerszą chęcią, 
ąźeby przez Naszego Najjaśniejszego, szczę­
śliwie w Bogu spoczywającego P ana  Ojca 
chwalebnie rozpoczęte dzieło sprawiedliwego 
prawodawstwa uzupełn ić , podciągnęliśmy pod 
uważne rozpoznanie wyznaczenia kar na prze­
stępstwa dochodowe, tudzież zaprowadzone, 
przy zastosowaniu kar za te przekroczenia, po- 
Stępowanie, róźm ini ustawami i przepisami 
względem podatków niestałych dotąd istnące- 
m i .  objęte, a w skutek tego rozpoznania u- 
znaliśmy potrzebę, w miejsce dotąd trwają­
cych przepisów, zjednoczoną, na zasadach



Sprawiedliwość! o p a r t ą  i z  p o w s z e c h n e m u  u s t a ­
w a m i  k a r n e m i  z g o d n ą  u s t a w ę  k a r n ą  d l a  w s z y ­
s t k i c h  g a ł ę z i  p o d a t k o w a n i a  n i e s t a ł e g o  ( ind irec te )  
z a p r o w a d z i ć  k a za ć .  G d y  j es t  N a s z ą  m o c n ą  
w o l ą ,  b y  z g o d n i e  z  p o w s z e c h n e m i  u s t a w a m i  
k a r n e m i ,  n i k t  z  p o w o d u  p r z e s t ę p s t w a  d o c h o - ,  
d o w e g o ,  c o b y  u c z y n k u  l u b  o m i e s z k a n i a  k a r y  
g o d n e g o  w i n n y m  n i e  b y ł ,  d o  k a r y  p o c i ą g n i ę ­
t y m  n i e  z o s t a ł ,  a b y  t a k i e  p r z e s t ę p c a  o s t r z e j ­
s z e j  k a r y ,  j ak j e s t  d l a  w s t r z y m a n i a  p r z e s t ę p s t w  
d o c h o d o w y c h  p o t r z e b n ą ,  n i e  p o n o s i ł ,  b y  p r z y  
z a s t o s o w a n i u  k a r y ,  t ak w i n n y  j a k o  r j e g o  p r z y ­
n a l e ż ą c y  w s z e l k i e j ,  z  c e l e m  k a r a n i a  z g o d n e j  
d o z n a w a l i  o c h r o n y ,  i by  o b w i n i o n e m u  p r a w n a  
o b r o n a ,  jak d a l e c e  p o m i e n i o n y  ce l  d o p u s z c z a ,  
u ł a t w i o n ą  b y ł a ,  a b y  j e d n a k  r a z e m  i s k a t b  p a ń ­
s t w a  i r z e t e l n y  p o d a t k u j ą c y ,  c o  u s t a w y  p o d ł u g  
o b o w i ą z k u  z a c h o w u j e ,  i p r z e m y s ł  N a s z y c h  
w i e r n y c h  p o d d a n y c h ,  p r z e c i w k o  u s z c z e r b k o m  
z  p r z e s t ę p s t w  d o c h o d o w y c h  w y n i k a j ą c y m ,  w 
k a r a c h  t e  p r z e s t ę p s t w a  d o t y k a j ą c y c h  o w ą  d z i e l ­
n ą  z n a l e ź l i  o b r o n ę ,  k t ó r ą  u s t a w y  c l o w e  i i n ­
n e  p r z e p i s y  w z g l ę d e m  p o d a t k ó w  n i e s t a ł y c h ,  
z a m i e r z a j ą ;  p o s t a n o w i l i ś m y  n i n i e j s z ą  u s t a w ę  
k a r n ą  n a  p r z e s t ę p s t w a  d o c h o d o w e  w y d a ć ,  i 
r o z k a z u j e m y , ,  b y  t a k o w a  w  k r a j a c h  n a s z y c h ,  z  
w y j ą t k i e m  W ę g i e r ,  S i e d m i o g r o d u  i Da l  m a c y  i, 
o d  p i e r w s z e g o  K w i e t n i a  18 3 6  r o k u  śc i ś l e  z a ­
c h o w y w a n ą  b y ł a .

W ł o c h  y, .
P i s m o  z  T u r y n u  z  d n i a  1 3 .  S t y c z n i a  t ak  s i ę  

w y r a ż a  o  d o m n i e m a n e m  p o w s t a n i u  n a  w y s p i e  
S a r d y n i i ,  j a k  o  t er n o d  n i e j a k i e g o  c z a s u  d z i e n ­
n i k i  P a r y z k i e  i i n n e  r ó ż n e  p r a w i ą  w i e ś c i :  
N i e k t ó r e  d z i e n n i k i  f r a n c u z k i e  u w z i ę ł y  s i ę  o d  
n i e j a k i e g o  c z a s u  z u p e ł n i e  n a  t o ,  a b y  w E u ­
r o p ę  w m ó w i ć  m o g ł y ,  i e  n a  w y s p i e  S a r d y n i i  
o g ó l n e  w y b u c h ł o  p o w s t a n i e .  C a ł e  to  p o d a n i e  
c z y s t y m  j e s t  w y m y s ł e m ,  i j e d y n i e  s i ę  w  n i e m  
m o ż e  ż y c z e n i a  i n a d z i e j e  z n a n e g o  s t r o n n i c t w a  
p r z e b i j a j ą .  G d y  p r z e c i e ż  z n o w u  n i e d a w n o  t e ­
m u  E c h o  F r  a n  c a  i s  z  T o  u  l o  n  n  a i s  w y j ą ł  
j e d e n  a r t y k u ł  d o t y c z ą c y  s i ę  t e g o  p r z e d m i o t u ,  l 
o b e j m u j ą c y  o b o k  k i lk u  p r a w d z i w y c h  z d a r z e ń  
j l i e  b ę d ą c y c h  w  ż a d n e j  s t y c z n o ś c i  z  d o m n i e m a ­
n y m  p o w s t a n i e m ,  m n ó s t w o  b ł ę d ó w  i k ł a m s t w ,  
p o c z y t u j ę  s o b i e  z a  o b o w i ą z e k  p o w i e d z i e ć  c o  
n a s t ę p u j e  d l a . s p f o s t o w a n i a  t a k o w y c h  p o m y ł e k .  
D z i e n n i k  T o u l o n  n a i s  p o d a j e  za  p r z y c z y n ę  
n i e c h ę c i  S a r d y ń c z y . k ó w , ź e  p a n u j ą c y  t e r a z  
K r ó l  r o śc i  s o b i e  c i ą g le  j e s z c z e  p r a w o  d o  r o ­
c z n e g o  p o d a r u n k u  6 0 ,0 0 0  t a l a r ó w , p r z e z n a c z o ­
n e g o  p r z e z  S a r d y n i ą  z m a r ł e j  K r ó l o w e j  M a r y i  
T e r e s s i e  w c za s i e  j e j  p o b y t u  n a  w y s p i e  i t w i e r ­
d z i ,  ź e  z  p o w o d u  o c i ą g a n i a  s i ę  w  z a p ł a c e n i u  
t e g o  p o d a t k u  p ł o d y  i t o w a r y  s a r d y ń s k i e  p r z y  
w n i j ś c i u  d o  p r o w i n c y i  l ą d u  s t a ł e g o  u l e g a ć  m a ­

j ą  c ł u  w c h o d o w e m u .  W  t e m  t y l e  t y l k o  jest 
p r a w d y ,  ź e  w s p o m n i a n y  w y ż e j  p o d a r u n e k ,  w y -  
n o s z ą c y  z r e s z t ą  n i e  6 0 , 0 0 0  a le  t y l k o  2 5 , 0 0 0  t a ­
l a r ó w ,  d o p ó k i  M a r y a  T e r e s s a  ż y ł a ,  j e s z c z e  t a ­
k ż e  p o d  p a n o w a n i e m  K r ó l a  K a r o l a  F e l i x a  b y t  
o p ł a c a n y ,  k t ó r y  p r z e c i e ż  w y n a g r a d z a ł  g o  std- 
s u n k o w e m  z m n i e j s z e n i e m  d a n i n  n a  u t r z y m y ­
w a n i e  d r ó g  i i n n e  n a p r a w y ,  a  o d  c z a s u  w s t ą ­
p i e n i a  n a t r o n  t e r a ź n i e j s z e g o  K r ó l a  j u ż  o p ł a c a ­
n y  n i e  b y w a .  Z  t e g o  s i ę  w y k a z u j e ,  ź e  p o s t a ­
n o w i e n i e  w y d a n e  ź  p o w o d u  w e w o z u  s a r d y ń -  
s k i c h  p ł o d ó w  i t o w a r ó w ,  m o g ą c e  b y ć  z  r e s z t ą  
b a r d z o  ł a t w o  w y j a ś n i o n e  p r z e z  a d m i n i s t r a c y j ­
n e  o d ł ą c z e n i e  t ej  w y s p y  o d  l ą d u  s t a ł e g o ,  n a  
ż a d e n  s p o s ó b  z o s t a w a ć  n i e  m o l e  w  s t y c z n o ś c i  
z  o p i e r a n i e m  s i ę  p ł a c e n i a  w y ż e j  w s p o m n i a n e ­
g o  p o d a r u n k u .  —  C o  s i ę  n a r e s z c i e  p o d a n i a  u -  
m i e s z c z o n e g o  w T o u l o n n a i s  p o d  w z g l ę d e m  
d o m n i e m a n e g o  n i e u k o n t e n t o w a n i a  S a r d y ń c z y -  
k ó w  d o t y c z y ,  j a k o b y  w z b r a n i a n o  s i ę  p r z y j ą ć  
w  S a r d y n i i  K r ó l e w s k ą  f r e g a t ę ,  r z e c z  m a  s i ę  
p o p r o s t u  t a k ,  ź e  w c z a s i e ,  g d y  w  j e s i e n i  c h o ­
l e r a  t a k  m o c n o  6 i ę  s r o ź y ł a  w  G e n u i ,  w ł a d z e  
c z u w a j ą c e  n a d  z d r o w i e m '  n i e  d o z w o l i ł y  s t a t k o ­
w i  w p r o s t  z  o w e g o  p o r t u  p r z y b y w a j ą c e m u  d o  
w y s p y ,  p o s t ę p o w a ć  s o b i e  z w y c z a j n y m  s p o s o ­
b e m  b e z  z a c h o w a n i a  p o s t a n o w i o n y c h  W te j  
m i e r z e  p r z e p i s ó w ,  l e c z  ź e  g o  m i m o  t o  w w s z e l ­
k i e  p o t r z e b n e  o p a t r z o n o  r z e c z y .  O d  c z a s u  u -  
s t a n i a  c h o l e r y  n a  s t a ł y m  l ą d z i e  p a ń s t w a  s a rd yn * 
s k i e g o  p r z y w r ó c o n o  z n o w u  d a w n e  _ z w i ą z k i  
m i ę d z y  l ą d e m  s t a ł y m  a  w y s p ą  S a r d y n i ą ,  a  s t a ­
tki  m a r y n a r k i  K r o l e w s k i ó j  j a k o  t e ż  i p e r y o d y -  
c z n e  ba ty  p a r o w e  p r z e b i e g a j ą  r e g u l a r n i e  p r z e p  
s t r z e ń  m i ę d z y  p o r t a m i  w y s p y  S a r d y n i i  i P i e ­
m o n t u .

S ta n y  z je d n o czo n e  p ó łn o cn e j A m e r y k u
Z  N  o  w e g o - Y  o  r k u , d n ,  15.  G r u d n i a ,  

Z d a j e  s ię , iż P a n  v a n  B u r e n  j u ż  d l a  t e g o  
s a m e g o  P r e z y d e n t e m  S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h  
o b r a n y m  n i e  b ę d z i e ,  iż  g o  p o l e c i ł  o t w a r c i e  
t e r a ź n i e j s z y  P r e z y d e n t  G e n e r a ł  J a c k s o n ,  a  
A m e r y k a n i e  u w a ż a j ą  r e k o m e n d a c y ą  t a k ą  z a  
n a d u ż y c i e  w ł a d z y  P r e z y d e n t a .  D n i a  4.  b.  m .  
z e b r a ł o  s i ę  t u  n a d e r  l i c z n e  z g r o m a d z e n i e ,  
k t ó r e  z a  n a j g o d n i e j s z e g o  1 k a n d y d a t ó w  d o  
P r e z y d e n t u r y ,  u z n a ł o  P a n a  D a n i e l  W e b s t e r ,  
k t ó r e g o  o j c i e c  b y ł  z n a k o m i t y m  w o j s k o w y m .

Z  W a s h  i n g t o n u ,  d n i a  22.  G r u d n i a .
S p r a w u j ą c y  i r i t e resa  f r a n c u z k i e ,  P a n  P a g o t ,  

d l a  t e g o  n i e  p r z y j ą ł  z a p r o s z e n i a  n a  o b i a d ,  
k t ó r y  P r e z y d e n t  d a ł  p o  z a g a j e n i u  k o n g r e s s u ,  
iż  p o s e l s t w o  t e g o ż  P r e z y d e n t a  p o c z y t y w a ł  z a  
n i e g r z e c z n e  w z g l ę d e m  F r a n c y i .  U p a t r y w a ł  
w  n i e m  o b w i n i e n i e  K r ó l a  F r a n c u z ó w  o  w i a -  
r o ł o r n s t w o  i u w a ż a ł  j e  z a  o b r a ż a j ą c e  n a r ó d  
f r a o c u z k i  w n a j w y ż s z y m  s t o p n i u .
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O d  czasu zagajenia kongressu  um ar ł o  już  
3ch  członków jego  , to jest dwóch  Sena to rów 
i  i  Reprezen tan t .

Kon gres  zajmował  się dotąd j edynie  kwestyą 
Względem zniesienia niewolnictwa w obwodzie 
Kolumbi i .  O b w ó d  ten ma powierzchni  10 
mil  kwadratowych angielskich.  Rozprawy 
były iwkw e  i jeszcze się nie skończyły,

/vwt/vwwwi wv*

Rozmaite wiadomości.
Z e  L w o w a .  —  W y d a n e  przed kilku laty,  

i ile n am  wiadomo n ie  ws pomniane  dotąd,  
a  godne  ze wszech miar  wspomnien ia  jest wy- 
Śzłe w W i ln ie  r. 1832 dzieło Jozefa  L ippoma-  
n a :  „Zas ta now ien ie  się nad mo gi ł a mi ,  puste­
lni siedliskami i zamczyskami,  okopanemi  Ztni-  
jowemi  walam] ,w ( tak  zwanemi od  bohatera 
Blawiańskiego Zmi i ) .  Krótki  rys his toryczny 
na p ł yw u z A z y i  różnych  barbarzyńskich lu ­
dów z posz uk i wan ie m,  któreby z nich osypa ło  
te z i emne  pamiątki ,  i r zu t  oka od utworzenia  
Btę państw slawiańskich na dalsze zdarzenia 
l u d ó w ,  obsiadających te zabytki pamiątek aż 
d o  naszych czasów.  Jest to pierwsze o bsz e r ­
n ie j sze  opisanie tych s ta rożytnych pamiątek 
Bławiańskich.  A u t o r  wsp om nia ł ,  źe w po m ia ­
r ze  j eograf i cznym dóbr  H rab iów  Branickich 
n a  20 m d  j e ogr .  w z d ł u ż ,  a na 10 w yzerz 
ro z le g ły ch ,  b rane  były na plan te wały Zmi i ,  
a  gdy tylko w tej przest r zeni  je opisał ,  szkoda,  
Źe innyc h  miejsc ozna czonych  tym wałem 
n ie  d o t k n ą ł ,  i źe n a m  inappy on eg o ż  n ie  za ­
łączył.

S .  B. Rakowie tki ,  który polskich li teratów 
* „ P r a w d ą  R u s k ą “  o b e z n a ł ,  wydaje teraz 
w  Warszawie  swoje pisma rozm ai t e ,  zeszytami 
dwojakiej  treści;  jedna część zawierać będzie 
wiadomości  pod względem języka,  l i teratury i hi- 
Btoryi Sławian,  np . :  wiadomości  o dziełach Kol-  
lara,  t raktujących o imionach i nazwiskach sła- 
wiańskich;  o pomyśje  Chodakowskiego wzg lę ­
d e m  dawnych uroczystości  w krajach s ławiań- 
skich; rzecz o stanie cywi lnym dawnyc h  Sławian; 
p ismo J u n g m a n n a  o sądzie L ibuszy  i uwag i  
n ad  temże pismem.  D r u g a  część zawierać bę ­
dzie  „Wi ad om ośc i  wszystkim e tanom przyda­
tne .”  D ot ąd  wyszły 1834 r. dwa zeszyty.  
Ż y cz ym y,  aby P a n  Rakowiecki  wyrwał z za ­
pom n ie n i a  (w którem u nas  wszystkie,  acz sza- 

- cowne i pożyteczne pisma są pogrążone) ,  swoje 
rozprawy.  U  nas au t o r  mus i  pisać,  za swoje 
p ien iądze  drukować,  a d ru k ow a ne  obnosić,  ina- 
czój nikt  o nich  nie  wie!

D r .  L a b u s  w M e d y jo la n ie ,  który układał  
nap i sy  na  pomn ik  w K u l m ,  o t rzyma!  
o d  Ń ięc ia  M e t t e rn ic h a , Kanc lerza  P a ń ­
s twa,  w skutek uchwały  J .  Ces Król .  Mości  
Cesarza,  ba rdzo poch lebny  list, wraz z j e d n y m  
egzempla rzem z ło tego  z tej okol iczności  bi tego 
m e d a l u ,  z dworna l i tografowanerni  obrazami  
pomnika  i z 25 duka tami ,  w n a g r o d ę  i odzn a­
czen ie  się.

P  R  O  C  Ł  A M  A.
G ł ó w n y  S ą d  Z i e m i a ń s k i  w B y d g o s z c z y ;

D o  deklaracyi względem przybicia wsi szla­
checkiej  K a r n o w k a w powiecie Wy rz ysk im  
p o ło ż o n e j ,  przez  D y re k cy ą  Ziemstwa na  
15,181 Tal .  8 sgr.  4 fen.  oszacowane j ,  za osta- 
tecznio podane  licytyrn w ilości 15,181 T a l a r ;  
z  st rony nas tępujących z  osoby tu  n iewiado­
mych  wierzycieli  r ea lny ch ,  a mianowic ie :

a )  aukcessorow Karol iny z  Schaków rozwie­
dzionej  L i i n s e r ;

b) sukcessorów Gharlot ty E lżb ie ty  owdowia ­
łej M o l d e n h a u e r ,  Konsy lia rzowej  wojny;

c) Michała  F ryde ryka  i Karola Boguc hwała  
braci Sch l i eper ;

d) sukcessorów H o l z h e i m e r a ,  Dy re k to ra  ka- 
me l la ry i ,  i

e)  n i e wi ado my ch  Sukcessorów W ilh elm a  
W e n c e s ła w a  N e u s t u p p y  dziedzica wsi 
Karnowka  ;

wyznaczony  został te rmin na
1 d z i e ń  13,  K w i e t n i a  I 8 3 6, r. 

zrana  o godz in :e l i t e j  w zwycza jnym lokalu 
s ą d o w y m ,  na który tychże niniejszćm pub li ­
czn ie  pod  tern zagrożeniem za p o zy w a m y,  iż  
w  ra/.ie niestawienia się p rzyjętem zostanie,  
jako na przybicie za wyżej  wzm iankowane  li-  
cy tum zezwalają.

P R Z E S T R O G A .
W y r o b n i k  Jakób  Gronos taj  z Sękowa  po­

wiatu Szamotulsk iego 23 lat ma jący ,  zabi ł  
rozmyśln ie  malarczyka Dama ze go  Cebul sk iego  
i n i ezamężną  Franci szkę Michalak.  P rzyzn a­
wszy się do tej zbrodni  i będąc o  n ię  przeko­
n a n y ,  został  on  dwoma wyrokami  j ed nog ło -  
śne mi  p raw o mo cn ie  n a  zawleczenie go na  
miejsce st racenia i na pozbawien ie  g o  tam 
życia-, ko łem od gó ry  do  d o łu ,  skazany.  —  
Najjaśniejszy P a n  potwierdzi ł  wyroki te pod  
d n i em  23. G rud n i a  r. z . ,  i została w skutek 
tego dziś kara śmierci  wykonaną.  ,

P o z n a ń ,  dnia 30. Stycznia i s 36.
K r ó l e w s k i  I n k w i z  y t o r y a t .
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Doświadczony olejek roślinny,
Służący do upiększenia, Utrzymania i rośnienia 

włosów, 
wynaleziony przez

K a r o l a  M e y e r a ,
w Freibergu , w Królestwie Saskietn.

Olejek te n ,  rozbierany od najsławniejszych 
lekarzy i chemików w E u ro p ie ,  uznany zo- 
• ta ł  za odpowiadający zupełnie  celowi swoje­
m u ,  tak dalece, i i  sprzedaż jego dozwoloną 
mi zoscała we wszystkich państwach. Skute­
czność jego coraz bardziej się stwierdza i co- 
tJżień odbieram ze wszech stron najpochle- 
bniejsze świadectwa od osób, których istnienie 
n a  tym świecie żadnej wątpliwości nie pod­
pada. L ecz  wstrzymując się od  wszelkich 
dalszych pochwał rnego olejku roślinnego, po- 
-zwólę sobie tu nowe zaświadczenia Szanownej 
Publiczności przełożyć. Przy tern, powodo­
w any naśladowaniem i fałszowaniem przez in ­
nych  mego olejku, upraszam Szanowną P u ­
bliczności, aby uważać na to raczyła, że ka­
żda flaszeczka mego olejku oznaczoną j^st pie­
czątką z literami G. M, etykiety drukiem kon- 
grewskim, a flaszeczki nowej nadselki nap i­
sem : „Olejek roślinny Karola M eyera w Frei- 
bergu.“

Z a ś w i a d c z e n i e .
Olejek roślinny Pana Meyera w Freibergu 

jest wybornym środkiem przeciw wypadaniu 
włosów i po użyciu , Według przepisu , “sch do 
3cb flaszeczek sprawia rośnienie włosów na 
łysinach. Przytóm zapach jego jest przyje­
mny a używanie nie pociąga za sobą złych 
Skutków, ani też żadnej nieprzyjemności.

W cissenftls  w Xięstwie Saskiem, dnia i4go 
Czerwca i 835- .

I m r a i s c h ,  Radzca sprawiedliwości.
Z a ś w i a d c z e n i e .

Olejek roślinny . służący do rośnienia wło­
só w , robiony przez Pana Karola Meyera 
w Fre ibergu , który w Paderborn  u braci Pa- 
derstein kupiłem , używałem, według przepi­
sów , przez kilka niedziel. Skutków zbawien­
nych jego doświadczyłem już, albowiem wło­
sy ,  które od kilku już lat u traciłem , po uży­
waniu tego olejku okryły gęsto głowę moję. 
Oddając hołd prawdzie zaświadczam to.

D n ia  i .  L ipca r 835- 
Kapelan H e n k e  w Derjebock pod Paderborn.

Z  a ś W i a t h e z  « n i e.
Z  wiełkióm ukontentowaniem zaśwradcżtfm 

Panu Karólowi M eyer w Fre ibergu , ź e ,  bę­
dąc od kilku lat w skutek wypadania ogołoco­
nym  z wszystkich^wlosów, po użyciu dwóch

flaszeczek jego olejku roślinnego, które u  P a ­
na A . Bache w Stargardzie przed 6ciu tygo­
dniami kupiłem, włosy zupełnie odzyskałem, 
W inienem  przeto o skuteczności olejku tego 
zapewnić Szanowną Publiczność.

Stargaid, dnia 31. Lipca 1835•
, F r a n k ,  orgarmistrz
Ze powyższe trzy zaświadczenia zgadzają 

się co do słowa z oryginałami, których pra­
wdziwość przełożone listy oryginalne potwier­
dzają, zaświadcza po uczynionem porównaniu.

Urząd powiatowy w F re ib e rg u ,  dnia 22go 
Sierpnia 1835-

F r y d e r y k  W i l h e l m  B u s s e ,  
Aktuaryusz i Noiaryusz przysięgły.

Olejku te g o , flaszeczka po 1 Tal. 10 sgr., 
dostać m ożna w aptece na u licy W roc ław sk ie j.

Amerykańska metoda pisania.
Z przyczyny innych  obowiązków pobytu 

mego w Poznaniu  dłużej przeciągnąć nie m o ­
g ę ,  jak do 15go Marca r. b ., W zy-
wam przeto tych wszystkich, którzyby udział 
mieć chcieli w nauce pisania według metody 
amerykańskiej (za  pomocą której nauczyć się
można W 20- godzinach p i s a c i n a j -
nieczytelniejszy charakter w piękny i łatwy 
zamienić) aby się do mnie zgłosić raczyli.

Zaświadczenia najwyższych i wyższych władz, 
jakoteż rękopisma uczniów moich P o zn ań ­
skich oglądać można u mnie każdego czasu. 

E .  J a f f e  z dom u A r g e ,
Król. Pruska approbowana nauczycielka pi­

sania według metody amerykańskiej, 
przy ulicy Wilhelmowskiej pod Nr. 173- 

(w domu O ber-  Prezydyum).

W yciąg z Berlińskiego kursu papierów 
i pieniędzy.

Gotowi-P apiera-1836.StyczniaDnia 2 8 ,

Obligi długu państwa I .. 
Obligi bankowe aź do włącznie 

lit. H. 1. . • . • «
Zachodnio-Pruskie listy zasta­

w n e  . .  ,  * ■ • •
Listy zastawne W .  Xięstwa 

Poznańskiego. . . .  
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